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J e d e n  z b iografów  M arie  J o se p h ’a  L a  F a y e tte ’a  n a zw a ł go „so ld a t de 
d eux  p a tr ie s ”1. P e łn ie jsze  byłoby n a z w a n ie  go „b o h a te rem  dw óch św ia tó w ”. 
U  sch y łk u  życia m o żn a  go o k reślić  ja k o  p rzy jac ie la  trz e c h  narodów . Tym  
trzec im  by li Polacy, po k tó ry ch  s tro n ie  s ta n ą ł  w  tru d n y c h  d n ia c h  p o w s ta n ia  
listopadow ego  i w ygnańczej p ie lg rzy m k i P o laków  n a  zachód E uropy. L a  F a y ­
e tte  s ta ł  się sym bolem  w a lk i o w olność narodów . D obrze odgryw ał tę  ro lę 
rón ież  w ów czas, gdy  w pływ u n a  w ie lk ą  po litykę  ju ż  n ie  m iał.

L a  F a y e tte  n a w ią z a ł p rzy jac ie lsk ie  zw iązk i z P o la k a m i n a  w iele  la t  
p rzed  rew o lu c ją  lipcow ą i p o w stan iem  listopadow ym . N a s tą p iło  to  w  A m ery ­
ce, w  czasie  w ojny w yzw oleńczej by łych  ko lon ii p rzeciw  K ró le s tw u  W ielkiej 
B ry ta n ii. K az im ie rz  P u ła sk i, p o w stan iec  b a rsk i, zn ak o m ity  k a w a le rz y s ta  
p rzyby ł do P e n sy lw a n ii z lis ta m i po lecającym i n ie  ty lko  do W aszyng tona , ale 
i do L a  F ay e tte« a . Po b itw ie  pod B ran d y w in e , w  k tó re j dow odził F ra n c u z , 
a  P u ła s k i o d eg ra ł w a ż n ą  ro lę w  końcow ej faz ie  w alk , odw iedził L a  F a y e tte ’a  
w  B eth léem . Po b o h a te rsk ie j śm ierc i P u ła sk ieg o  pod S a v a n n a h  n a zw a ł go 
sw ym  p rzy jac ie lem  i „chevalier s a n s  p e u r”. W  k w a te rz e  głów nej W aszyng to ­
n a  p o zn a ł się z T ad eu szem  K ościuszką , późn ie jszym  n acze ln ik iem  in su re k c ji 
1794 r. O kazało  się, że m a ją  podobne pog lądy  w  sp ra w a c h  po lity k i e u ro p e j­
sk iej, a  po la ta c h  b ę d ą  m ie li zb ieżne, k ry ty czn e  z d a n ia  o N apoleon ie . D zięk i 
ty m  k o n ta k to m , ja k  i znajom ości z P o la k a m i dz ia ła jący m i w  P a ry ż u  w  p ie rw ­

* Jest to nieco poszerzona wersja tekstu wygłoszonego w Paryżu w Bibliotece Polskiej 
9 czerwca 2006 r. na sesji polsko-francusko-amerykańskiej: „L'idée de a Liberté -  Kościuszko, 
La Fayette, Pułaski. Leur participation à la guerre pour l'indépence des Etats Unis”.

1 M. de la Fuye, E. A. Babeau, La Fayette. Soldat de deux patris, Paris 1953.
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szych  la ta c h  rew olucji, L a  F a y e tte  w yrobił sobie sze rszy  pog ląd  n a  znaczen ie  
sp raw y  polsk iej w  po lityce eu ro p e jsk ie j2.

Po la ta c h , w  p a ź d z ie rn ik u  1829 r., L a  F a y e tte  n a p isa ł do L e o n a rd a  
C hodźk i -  „je fu s l 'in t im e  am i de P u ła sk i, de K ościuszko, e t  j 'a i  to u jo u rs  p ris  
le p lu s  v if  in té rê t  à la  lib e r té  e t  à la  g lo ire  po lo n a ise”3. A w  p rzem ó w ien iu  
w ygłoszonym  w  P a ry ż u  12 lu tego  1830 r. w  rocznicę u ro d z in  n a cze ln ik a , gdy 
obdarzono go p o r tre te m  w odza in su re k c ji p ęd z la  A ntoniego  O leszczyńskiego , 
L a  F a y e tte  s tw ie rd z ił, że był to  „...m on an c ien  frè re  d 'a rm e s , l 'i l lu s t re  K o­
ściuszko , ce p a r fa i t  ty p e  d u  courage , de l 'h o n u e r  e t  d u  p a tr io tism e  polonais. 
N o tre  a m itié  d a te  de c in q u a n te  -  tro is  an s , lo rsq u e , d a n s  la  rév o lu tio n  
am érica in e , n o u s  avons e u  l 'h o n n e u r  de c o m b a ttre  sous le d ra p e a u  ré p u b li­
ca in  des E ta ts  -  U n is”4.

L a  F a y e tte  k o n ta k to w a ł się z P o la k a m i w  czasie  rew olucji fran cu sk ie j 
w  P a ry ż u , m .in . z w y s ła n n ik a m i k ró la  S ta n is ła w a  A u g u sta . P a ra d o k s  h is to rii 
sp raw ił, że je d e n  z p ie rw szy ch  in ic ja to ró w  o b a le n ia  sy s te m u  ab so lu ty sty czn e- 
go w e F ra n c ji w  m ia rę  p o stępu jące j ra d y k a lizac ji p o tra k to w a n y  zo sta ł jak o  
w róg. „R ew olucja z jad ła  sw e dzieci”. W kró tce po tym , gdy n a  F ra n c ję  ru sz y ła  
a rm ia  in te rw en tó w , zdając  sobie sp raw ę  z zag ro żen ia  ze s tro n y  radykałów , 
z g ru p ą  w spó łp racow ników  u c iek ł do H o lan d ii z z a m ia re m  w y jazd u  do S ta ­
nów. In te rn o w a n y  p rzez  P ru sa k ó w  w  M ag d eb u rg u , a  n a s tę p n ie  w  N ysie  
liczył n a  pom oc P o laków  w  u w o ln ien iu  z fo rtecznych  k azam atów . W  1794 r. 
w ystosow ał lis ty  o w sp arc ie  s ta r a ń  o w olność do Polaków . 3 s ty czn ia  n a p isa ł 
z M a g d e b u rg a  do k ró la  S ta n is ła w a  A u g u sta : ’’ta n d is  q u e  to u s  les  é n n e m is  de 
la  lib e r té  e x c e re n t à l 'e n v i co n tre  m oi le u r  h o n o rab le  h a in , j 'a i  p en sé  q u e  les 
p rin c ip es  e t  les  s e n tim e n ts  de V otre M ajesté , e t  l 'in té r ê t  p e rso n n e l q u 'l le  m 'a  
tém o ig n é , m 'a u to r is a ie n t  à m e ttr e  sous s a  p ro te c tio n ”5. A 16 m a ja , ju ż  
z N ysy, zw rócił s ię  w p ro s t do sw ego p rz y ja c ie la , T a d e u sz a  K o śc iuszk i,
0 w y rw an ie  go z n iew oli p ru sk ie j. N ieste ty , p la n y  te  n ie  pow iodły się , P o lsk a  
p rzech o d z iła  konw u lsje  w yw ołane k o n fed e rac ją  ta rg o w ic k ą  i w a lk a m i in s u ­
rek c ji kościuszkow sk iej. N ie  u leg a  je d n a k  w ątp liw ości, że L a  F a y e tte  w idział 
w ów czas w  P o la k a c h  sw ych przy jac ió ł i szczerych  sojuszników . B ędzie to 
procen tow ało  36 la t  później. Szkoda, że w  N ysie  n ie  m a  stosow nej tab licy
1 u licy  pośw ięconej p rzy jacielow i p a tr io tó w  polsk ich .

P ru sa c y  w ydali L a  F a y e tte ’a  A u s tr ia k o m , k tó rzy  u w ięzili go w  lochach  
fo rty fik ac ji O łom uńca. N ap o leo n  w ydobył go z n iew o li d z ięk i t r a k ta to w i

2 W. Konopczyński, Kazimierz Pułaski, Kraków 1931, s. 373; A. Lewak, Le général La 
Fayette et la cause polonaise. Lettres -  discours -  documents, Varsovie 1934, s. X-XI.

3 A. Lewak, Le général..., s. 1.
4 A. Lewak, Le général..., s. 1-2.
5 Cytowane za: Les discours de Lafayette pour la Pologne publiés avec préface et notes par 

Ladislas Mickiewicz. Précédés d«une introduction d’Armand Lévy..., Paris 1864, s. 22 (23); także
F. Mignet, Histoire de la révolution française depuis 1789 jusque’en 1814, Bielefeld u. Leipzig 
1894, s. 246-248; A. Mathiez, Rewolucja francuska, Warszawa 1956, s. 207; A. Soboul, Révolu­
tion française, I. De la Bastille à la Gironde, Paris 1962, s. 295-296.
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z L oeben. Pow róciw szy do F ra n c ji zaszy ł się  L a  F a y e tte  w  swej rezydencji 
w  L a  G ran g e , gdzie p o zosta ł do k ońca  żyw ota, a le  podobnie  ja k  K ościuszko 
n ig d y  n ie  zo sta ł zw o lenn ik iem  K o rsy k an in a . W  1803 r. K ościuszko  odw iedził 
g e n e ra ła , gdy  te n  z łam a ł nogę. W  trz y  la ta  później L a  F a y e tte  uczestn iczy ł 
w  p rzy jęc iu  z okazji u ro d z in  n acze ln ik a . Po k lęsce N ap o leo n a  obaj u w ierzy li 
w  lib e ra ln e  p la n y  im p e ra to ra  A le k sa n d ra  I, a le  rów nie  szybko zm ien ili zd a ­
n ia . K ościuszko  z m a rł w  1817 r. w  S o lo th u rn , n a to m ia s t  L a  F a y e tte  za ją ł 
m iejsce jednego  z g łów nych p rzeciw ników  reakcy jnego  p o rząd k u , u sta lo n eg o  
n a  k o n g resie  w ied eń sk im , potocznie  zw anego Ś w ię tym  P rzy m ierzem .

Po k lęsce N ap o leo n a  w  czasie  „ s tu  d n i” L a  F a y e tte  pow rócił do po lity k i 
w  1818 r. Z osta ł d ep u to w an y m ; z try b u n y  p a r la m e n ta rn e j b ro n ił w olności 
o byw ate li i w olności p rasy . N aw iąza ł k o n ta k ty  z l ib e ra ła m i ja k  B en jam in  
C o n s ta n t de R ebecque, a le  i k a rb o n a riu sz a m i, cz ło n k am i s to w arzy szen ia  
„Aide toi, le ciel t 'a v id e ra ”. W  1824 r. p o p ły n ą ł do S tan ó w  Z jednoczonych 
A m eryk i ze sw ym  sy n em  W ash in g to n em  Je rz y m . P rzy jm ow ano  go try u m fa l­
n ie , a le  rychło  opuścił A m erykę. Szybko w rócił do życia publicznego. Po ra z  
ko le jny  w y brano  go d ep u to w an y m  12 lip ca  1830 r., n a d c ią g a ł kon iec  rządów  
B urbonów  we F ran c ji. G dy w y b u ch ła  rew o lu c ja  lipcow a, L a  F a y e tte  p rzyby ł 
do P a ry ż a  i 29 V II 1830 r., p rzy ją ł godność k o m e n d a n ta  g w ard ii narodow ej, 
k tó rą  złożył z re s z tą  ju ż  25 g ru d n ia  tego  ro k u . R ew olucjon iśc i p ra g n ę li  
30 lipca  ogłosić F ra n c ję  re p u b lik ą , a  L a  F a y e tta  p rezy d en tem . R ozpoczęła się 
sk o m p lik o w an a  g ra  p o lity czn a  i p a r la m e n ta rn a , k tó ra  zak o ń czy ła  się 9 s ie rp ­
n ia  in tro n iz a c ją  L u d w ik a  F ilip a  w  Izbie D ep u to w an y ch  n a  k ró la  Francuzów . 
Pom ógł w  ty m  i L a  F a y e tte , co w zm ocniło jego pozycję p o lity czn ą  w  o s ta tn ic h  
la ta c h  życia6.

W kró tce  po rew olucji lipcowej doszło do b u n tu  B elgów  w  K ró lestw ie  
N iderlandów , a  29 lis to p a d a  1830 r. w ybuchło  w  K ró lestw ie  P o lsk im  p o w sta ­
n ie  lis topadow e. Te dw a zryw y (doszło też  do b u n tó w  w  k ra ja c h  w łosk ich  
i fe rm e n tu  w  N iem czech), w yn ik ły  z n a iw n y ch  n ad z ie i opozycyjnych środo­
w isk  d em o k ra ty czn y ch  i re p u b lik a ń sk ic h  ty c h  krajów , iż rew o lu c ja  lipcow a 
będzie  p o w tó rk ą  w ielk iej rew olucji z 1789 r. Pow iodło się  ty lko  B elgom  i to 
dz ięk i lib e ra ln e j g rze  dyplom atycznej L o n d y n u  i P a ry ż a  o raz  tw a rd e j w alce 
P o laków  z n a jp o tę ż n ie jsz ą  a rm ią  E uropy, o czym  w spółcześn i h is to ry cy  b e l­
gijscy ła tw o  zapom nieli.

G e n e ra ł L a  F a y e tte  za ją ł jed n o zn aczn ie  pozy tyw ne stan o w isk o  wobec 
P o lsk i i P o laków  w alczących  o sw ą  w olność. B ył lo ja lnym  so juszn ik iem . O to 
f ra g m e n t z jego, jed n e j z w ie lu  w ypow iedzi, w ygłoszonej w  C h am b re  des 
D e p u té s  9 k w ie tn ia  1832 r.: „La C h am b re  c o n n a it m on  op in ion  s u r  ce que  
n o u s  a u rio n s  d u  fa ire  [pou r les  Po lonais] e t  que  n o u s n 'a v o n s  p a s  fa it. [...] 
M ais d u  m o ins e s t  -  il r é s u lta té  de to u t  ce la  que  le ro i e t  la  C h am b re  o n t

6 E. Charavay, La Fayette (...), [w:] La Grande Encyclopédie..., Vol. 21, Paris (1911), 
s. 742-744; oraz liczne opracowania syntetyczne.
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engagé , je  p u is  d ire , le u r  re sp o n sa b ilité  e t  le u r  h o n n e r  à ce t axiom e, à ce 
p rinc ipe , q u e  la  n a tio n a lité  po lona ise  ne  p é r i r a i t  p a s”7.

L a  F a y e tte  n ie  o g ran icza ł się  do dek la rac ji. To w ła śn ie  z jego  in ic ja ty w y  
u tw orzono  w  P a ry ż u  C om ité  C e n tra l  F ra n ç a is  e n  F a v e r  des P o lona is , zw any  
później, w  skrócie , K o m ite tem  F ran k o -P o lsk im . Z eb ran ie  o rg an izacy jn e  odby­
ło się 17, a  u k o n s ty tu o w a n ie  się 28 s ty czn ia  1831 r. U tw orzy ły  go 43 osoby 
(z czasem  było 73). Było w  n im  17 d ep u to w an y ch  i 8 generałów , m .in . V ictor 
H ugo, P ie r re  J .  D av id , J e a n  P. B ern ag er, C a s im ir  D elav igne. Szczególnie 
czynny był jed y n y  P o lak  -  L eo n a rd  C hodźko. Z in ic ja ty w y  K o m ite tu  w ydano  
we F ra n c ji k ilk a d z ie s ią t p ro p o lsk ich  b ro sz u r  i d ru k ó w  u lo tn y ch  op isu jących  
w y d a rz e n ia  pow stań cze  w  Polsce. O rgan izow ano  s p o tk a n ia  okolicznościow e 
i koncerty . Do w rz e śn ia  1831 r. zeb ran o  420 ty s. fran k ó w  i p rz e k a z an o  Lega- 
cji P o lsk ie j, czyli n ieo fic ja ln em u  p o se ls tw u . W  s ie rp n iu  1831 r. rozpoczęło się 
p rop ag o w an ie  pożyczki po lsk iej, do k tó re j zgłoszono ak ces n a  4 m l. franków . 
U tw orzono k ilk a d z ie s ią t  k o m ite tó w  n a  te re n ie  całej F ran c ji. Do n a ja k ty w ­
n ie jszych  n a leża ło  u tw o rzo n e  w  Lyonie Société d u  B a z a r  P o lonais.

K o m ite t F ran k o -P o lsk i, w sp ó łp racu jąc  z leg ac ją  p o lsk ą  za ją ł się  też  w y­
sy łan iem  do P o lsk i oficerów  o raz  le k a rz y  fran cu sk ich . S zu k an o  n a w e t k a n d y ­
d a ta  n a  w odza naczelnego a rm ii pow stańczej. O sta teczn ie  n a  pole w alk i d o ta r­
ło p rzyna jm nie j 21 ochotników , w  ty m  6 lek a rzy  w ojskow ych i 2 generałów . 
T ak więc w  1831 r. zostało odnow ione francusko-po lsk ie  b ra te rs tw o  b ro n i8.

N ad  W isłą  doceniono szczególn iejsze zasłu g i K o m ite tu  F ran k o -P o lsk ieg o , 
a  ju ż  zw łaszcza  jego p rezesa . G en e ra ł L a  F a y e tte  1 lu tego  1831 r. zo sta ł 
z u p o w ażn ien ia  pow stańczego  R ząd u  N arodow ego, Po lsk ie j G w ard ii N a ro d o ­
wej m ia n o w a n y  P ie rw szy m  G re n a d ie rem . W  p iśm ie  s e n a to ra  A n ton iego  
O strow sk iego  stw ierdzono , że G w a rd ia  N aro d o w a w  W arszaw ie  „[...] s 'e m ­
p re sse  de p ré s e n te r  l 'h o m m a g e  de so n t re sp ec t, [...] à celu i, q u e  les  deux  
m on d es o n t sa lu é  de nom  g lo rieux  de p re m ie r  ch am p io n  de la  l ib e r té 9.

D w a m iesiące  później, 20 k w ie tn ia  1831 r., d z ięk u jąc  za  to  w yróżn ien ie  
n a p isa ł do m a rs z a łk a  S e jm u  W ład y sław a  O strow sk iego  -  „Vous sen tez , M on­
s ie u r  le M aréch a l, com bien  je  dois ę tre  ficre e t  h e u re u x  d 'a v o ir  a u  m ilien  du  
m onde e n tie r  qu i vous ad m ire , o b te n u  u n  re g a rd  p a r tic u lie r  de V otre noble 
N a tio n ”10. A po u d a n e j w iosennej ofensyw ie po lsk iej p rzeciw  a rm ii rosy jsk iej 
po szosie b rzesk ie j, co było w ie lk im  zaskoczen iem  d la  o b se rw a to ró w  z z a ­
chodniej E uropy, g ra tu lo w a ł 21 k w ie tn ia  1831 r. g en era ło w i S k rzy n eck iem u

7 Discours du général Lafayette à la Chambre des Députés. (Séance du 9 avril 1832), 
[Paris 1832], s. 4.

8 L. Gadon, Wielka Emigracja w pierwszych latach po powstaniu listopadowym, wyd. II, 
Paryż (1960), s. 85 i n.; F. Ponteil, La Fayette et la Pologne 1830-1834, [w:] La Fayette et la 
Pologne 1830-1834, Paris 1934, s. [6-21]; Polska i Francja. Dziesięć wieków związków politycz­
nych, kulturalnych i gospodarczych, pod red. A. Tomczaka, wyd. II, Warszawa 1988, s. 215-216.

9 A. Lewak, Le général..., s. 10.
10 A. Lewak, Le général..., s. 25.
11 A. Lewak, Le général..., s. 27.
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-  „p e rm e ttez  a  u n  am i dévoué de la  cau se  po lonaise , à u n  g re n a d ie r  de V otre 
G ard e  N a tio n a le , de vous ex p rim e r son  a d m ira tio n  p o u r vos ta le n s  e t  vos 
v e r tu s , s a  jo ie  de vos tr io m p h es , ses voeux  a rd e n ts  p o u r v o tre  noble  pays, 
son  h éro d ’q u e  a rm ée  [...]”n .

P o w stan ie  lis topadow e, m im o siły  o po ru  i sukcesów  b itew n y ch , n iew ie l­
k ich  liczebn ie  w ojsk  po lsk ich  z n a jp o tę ż n ie jsz ą  w ów czas a rm ią  św ia ta , sk o ń ­
czyło się k lę sk ą . W ieczorem  7 w rz e śn ia  1831 r. w o jsk a  po lsk ie  opuściły  W ar­
szaw ę. 5 p a ź d z ie rn ik a  re sz tk i a rm ii po lsk iej p rzek roczy ły  g ran icę  m iędzy  
K ró lestw em  P o lsk im  a  zabo rem  p ru sk im  pod B rodn icą . P a m ię ta ją c  o zap ro ­
sz e n iu  do F ra n c ji u czestn ik ó w  p o w s ta n ia  p rzez  m in is t r a  H oracego  S éb astia - 
niego z 16 m a rc a  1831 r., k tó re  w łaściw ie m iało  służyć ty lko  usp o k o jen iu  
op in ii pub licznej fran cu sk ie j, se tk i P o laków  u d a ły  się  n a  zachód Europy. 
W iększość z n ich  z n a la z ła  się we F ran c ji. M asow y n ap ły w  k o m b a tan tó w  
pow stań czy ch  był zaskoczen iem  d la  w ładz fran cu sk ich . Do w iosny  1833 r. we 
F ra n c ji zna laz ło  się około 4600 u czes tn ik ó w  p o w s ta n ia  listopadow ego. Ich  
liczba  później ro s ła , dochodząc pod kon iec  la t  trzy d z ie s ty ch  XIX w. do około 
5500 w ygnańców . W  su m ie  w  la ta c h  1 8 3 1-1847  zna laz ło  się  też  poza  F ran c ją , 
około 1 1 -12  ty sięcy  po lsk ich  em ig ran tó w  politycznych . A po rew o lucjach  1848 
i 1849 r. i p o w sta n iu  styczniow ym  łączn ie  około 30 ty sięcy  Polaków . To, że 
spo łeczeństw o  i p ań s tw o  fra n c u sk ie  w zięło n a  sieb ie  c ięża r u trz y m a n ia  w ięk ­
szości ty ch  ludz i, było w  dużej m ierze  z a s łu g ą  L a  F a y e tte ’a. D odać trz e b a , że 
k o le jne  rz ą d y  F ra n c ji, i b ezp o śred n io  spo łeczeństw o , w  cz te rd z ies to le c iu  
1 8 3 1-1870  w spom ogły politycznych  w ygnańców  po lsk ich  n ie b a g a te ln ą  su m ą  
około 60 m ilionów  ów czesnych „ tw ard y ch ” fra n k ó w 12.

21 k w ie tn ia  1831 r., gdy L a  F a y e tte  g ra tu lo w a ł S k rzy n eck iem u  sukcesów  
w iosennej o fensyw y polsk iej, w ystosow ał ta k ż e  lis t  do Jo a c h im a  L elew ela , 
zn akom itego  h is to ry k a , w ów czas ta k ż e  cz łonka pow stańczego  R ząd u  N aro d o ­
wego. N a p isa ł w  n im  -  „et n éan m o is  vous co m b a ttez  seu l en c o ra  p o u r  l 'in d e - 
p en d an ce  e t  la  c iv ilisa tio n  de l 'E u ro p e ”13. G dy ty lko  J . L elew el d o ta r ł do 
P a ry ż a  29 p a ź d z ie rn ik a  1831 r., po zadom ow ien iu  się  w  „stolicy św ia ta ”, 
w ie lo k ro tn ie  k o n ta k to w a ł się  z L a fa y e tte 'e m . Z n am y  te k s ty  21 lis tó w  w ie l­
kiego h is to ry k a  do g e n e ra ła  i 30 tegoż do uczonego. Rzecz je d n a k  n ie  we 
f ra g m e n ta ry c z n ie  w y d an e j k o re sp o n d en c ji. J e s t  o n a  ty lk o  św iad ec tw em  
o w iele w iększej w sp ó łp racy  ty ch  dw óch w y b itn y ch  ludzi. L elew el s ta n ą ł  n a  
czele  K o m ite tu  N aro d o w eg o  P o lsk ieg o , u tw o rzo n eg o  8 g ru d n ia  1831 r. 
w  P a ry żu . K o m ite t te n  p rzy zn a jący  sobie u p ra w n ie n ia  re p re z e n to w a n ia  całej 
em ig rac ji po lsk iej, m ia ł zdecydow anie  zab a rw ien ie  d em o k ra ty czn e , co n ie

12 S. Kalembka, Wielka Emigracja 1831-1863, Toruń 2003, s. 52-56, 395, 424. Jeśli idzie 
o zaangażowanie się La Fayette’a w pomoc wychodźstwu politycznemu polskiemu wystarczy 
przypomnieć jego wystąpienia w Izbie Deputowanych 26 października 1831 r., 21 lutego 1832 r., 
9 kwietnia tegoż roku, 19 lutego, 11 marca i 11 kwietnia 1833 r. i, ostatnie, 26 stycznia 1834 r. 
na niecałe cztery miesiące przed śmiercią.

13 A. Lewak, Le général..., s. 25.
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odpow iadało  dzia łaczom  b lisk im  k sięc iu  A dam ow i J .  C z a rto ry sk ie m u  i b u d z i­
ło podejrzliw ość w ładz  fran cu sk ich . W  g ru d n iu  1832 r., Lelew el, w  im ie n iu  
K o m ite tu , ogłosił odezw ę do R o sjan  w  zw iązk u  z roczn icą  b u n tu  dekabrystów . 
W  zw iązk u  z ty m  in te rw e n io w a ła  a m b a sa d a  ro sy jsk a  w  P a ry ż u . D oprow adzi­
ło to  do u p a d k u  K o m ite tu , fo rm aln ie  ro zw iąza ł się  1 lipca  1832 r. J .  L elew elo­
wi, ja k  i jego tow arzyszom , n a k a z a n o  opuszczen ie  P a ry ż a . Z n ak o m ity  h is to ­
ry k  z n a laz ł gościnę w  rezydenc ji L a  F a y e tte ’a  w  L a  G ran g e . K iedy  je d n a k  
p o ta jem n ie  rob ił w ypady  do P a ry ż a , śledzony  p rzez  policję, 9 m a rc a  1833 r. 
zo sta ł a re sz to w a n y  i pod n ad zo rem  ż a n d a rm e rii  o d es łan y  do Tours, aby  ta m  
w  połow ie lipca  o trzy m ać  n a k a z  o p u szczen ia  F ran c ji. R esz tę  życia spędził 
w  B ru k se li, a le  z m a rł w  P a ry ż u 14. A resz to w an ie  J .  L elew ela  w  L a  G ran g e  
spow odow ało o s tre  w y stąp ien ie  L a  F a y e tte ’a  w  Izbie D ep u to w an y ch  11 m a r ­
ca 1833 r. Pod  a d re se m  m in is tr a  sp ra w  w ew n ę trzn y ch  p ad ły  o s tre  słow a 
-  „M essieu rs, vous rap p e lez  ce tte  m a lh e u re u se  décision  [...], q u i a rb itr a ir e  
des a u tre s  g o u v e rn e m e n ts  d e sp o tiq u es  d o n t n o u s e sp é rio n s  q u e  la  rev o lu tio n  
de ju i l le t  n o u s  a v a it  ex em p té s  à ja m a is ”15. L a  F a y e tte  ko resp o n d o w ał s ta le  
z L elew elem , gdy te n  p rzeb y w ał w  Tours, a  n a s tę p n ie  o s ten tacy jn ie  u d a ł się 
do B ru k se li. 8 lu tego  1834 r., n a  k ilk a  m iesięcy p rzed  śm iercią , n a p isa ł do 
uczonego m .in . te  słow a: „Adien, m on  ch er Lelew el [...]. Vous au rez  su  les 
m e su r  d 'e x tra d itio n  qu i o n té té  si in d écem m an t convennes e n tre  tro is  pu issen - 
ces d u  N ord  [naw iązyw ał tu ta j  do kon ferenc ji trz e c h  reak cy jn y ch  m ocarstw , 
zaborców  P o lsk i, w  M ü n c h e n g râ tz  czyli M nichovo H ra d is te ] . [...] L 'E u ro p e  se 
t i r e r a  de c e tte  c rise , m a is  il f a n d ra  en co re  c o m b a ttre  e t  so u ffr ir”16.

Losy Jo a c h im a  L elew ela  po k azu ją , ja k ie  tru d n o śc i sp raw ia ło  sędz iw em u 
L a  F a y e tte ’owi zaan g ażo w an ie  się  w  pom oc w ygnańcom  po lsk im . K onflik ty  
z tego  w y n ik a jące  u k ła d a ły  się n a  dw óch p łaszczyznach . J e d n a  dotyczyła  
fa k tu , iż a k ty w n a  polityczn ie  em ig rac ja  p o lsk a  w e F ran c ji, n a  czele k tó re j 
s ta li  przyw ódcy n iedaw nego  p o w s ta n ia  an ty ro sy jsk ieg o , a  pośred n io  ta k ż e  
a n ty a u s tr ia c k ie g o  i a n ty p ru sk ieg o , u t ru d n ia ła  po lity k ę  w sch o d n ią  m o n a rch ii 
lipcow ej. A L u d w ik  F ilip  i jego m in is tro w ie  p ra g n ę li leg ity m izac ji ich  re ż im u  
i z te j strony , za leżało  im  n a  pełnej ap ro b ac ie  ze s tro n y  P e te rsb u rg a , W ied n ia  
i B e rlin a . L udw ik  F ilip  n ig d y  n ie  sp o tk a ł się z k sięc iem  A d am em  Je rz y m  
C za rto ry sk im , choć czas n a  k o n ta k ty  z n im  zna jdow ali m in is tro w ie  brytyjscy. 
S am i em ig ran c i polscy we F ra n c ji n ie  u ła tw ia li  żyw ota  „bohaterow i dw óch 
św ia tów ”. Szybko rozb ili się n a  k ilk a  s tro n n ic tw  po litycznych  zw alczających  
się z w ie lk ą  zacię tośc ią . Początkow o g łów nym  p rzed m io tem  sporów  b y ła  
sp ra w a  odpow iedzialności za  k lę sk ę  p o w s ta n ia  listopadow ego. Zw olennicy 
tw orzącego  się obozu dem okra tycznego , w sk azy w ali n a  k u n k ta to rs tw o  w ięk ­

14 Listy emigracyjne Joachima Lelewela, wyd. H. Więckowska, T. I: 1831-1835, Kraków 
1948 i T. V: 1831-1860, Wrocław -  Kraków 1956; B. Cygler, Dzialalnośc polityczno-społeczna 
Joachima Lelewela na emigracji w latach 1831-1861, Gdańsk 1969, s. 23-102.

15 A Lewak, Le général..., s. 147-148.
16 A. Lewak, Le général..., s. 197.
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szości po lityków  i g en era łó w  przew odzących  in su rek c ji, z czasem  po jaw ił się 
też  w ą te k  sp raw y  ch łopskiej. P o litycy  lib e ra ln i i u m ia rk o w a n ie  k o n se rw a ty w ­
n i w y ty k a li rad y k a ło m , że ci w  czasie  p o w s ta n ia  sw ą  opozycyjnością o słab ia li 
sk u teczn o ść  d z ia ła ń  po litycznych  i w ojskow ych przywódców. W kró tce doszedł 
do tego p rob lem , ja k i  m a  być n a jsk u te c z n ie jszy  p la n  w yzw olen ia  się P o lsk i i 
je j m odel po lityczno-spo łeczny17.

L a  F a y e tte  dobrze d aw a ł sobie ra d ę  w  ta k  złożonej sy tu ac ji. U m ia ł m a ­
new row ać  m iędzy  s tro n n ic tw a m i po litycznym i w y chodźstw a polskiego, c z a sa ­
m i odw ołu jącym i się do jego  a u to ry te tu , żeby w spom nieć  o konflikcie  g e n e ra ­
ła  Jó z e fa  B em a z Jo a c h im e m  L elew elem  i jego  a d h e re n ta m i. W ystępow ał 
ta k ż e  ja k o  p o śre d n ik  m iędzy  P o lak am i, a  zw łaszcza  K o m ite tem  N arodow ym  
P o lsk im  a  S am u e lem  G. H ow em , p rzew odn iczącym  a m ery k ań sk ieg o  k o m ite ­
tu  propo lsk iego  i p re z y d e n te m  S tan ó w  Z jednoczonych A n d rew  Jack so n em .

G e n e ra ł L a  F a y e tte , w sp ó łtw ó rca  sy s te m u  m o n a rc h ii lipcow ej, w  obronie  
w ygnańców  po lsk ich  n ie  w a h a ł się  używ ać m ocnych słów, k tó ry ch  rząd zący  
m u sie li w  pokorze w ysłuch iw ać. 14 m a ja  1833 r. w  Izb ie  D ep u to w an y ch  m. 
in. s tw ie rd z ił: „R appelons -  n o u s  ce q u 'é ta i t  la  F ra n c e  ap rè s  la  rév o lu tio n  de 
ju ille t;  ra p p e lo n s  -  n o u s  to u s  les  p eu p le s  s a lu a n t  de le u rs  voeux  e t  de leu- 
re u s  e sp ré ra n c e s  le d ra p e a n  trico lo re . Tous les  g o u v e rn e m e n ts  de c e tte  révo ­
lu tio n  é ta ie n t  a lo rs  tro p  h e u re u x  de recevo ir la  p a ix  de n o u s”18.

L a  F a y e tte  zm arł 20 m a ja  1834 r. B ył to  c iężki cios d la  Polaków , choć 
założony p rz e z e ń  K o m ite t F ra n k o  -  P o lsk i długo jeszcze  d z ia ła ł, bo aż po la ta  
p o w s ta n ia  styczniow ego. J .  L elew el -  do sy n a  zm arłego  -  G eorge«a W ash in g ­
to n a  L a  F a y e t ta  sk ie ro w ał 24 m a ja  z B ru k se li te  słow a: „R odzina W asza  
s tra c i ła  p a tr ia rc h ę , j a  -  p rzy jac ie la , k tó ry  w  n iedo li m ojej m ia ł d la  m n ie  
serce  p raw d ziw ie  o jcow skie”19. A g e n e ra ł J ó z e f  D w ern ick i w  odezw ie sk ie ro ­
w anej do w ygnańców  po lsk ich  w e F ra n c ji n a  w ieść o śm ierc i L a  F a y e tta  
s tw ie rd z a ł -  „Ce q u e  L a fa y e tte  fu t  p o u r la  F ra n c e , il n e  n o u s  a p p a r t ie n t  p a s  
de le p ro c lam er; ce q u 'i l  fu t  p o u r le m onde, le m onde le  d ira . N ous, P o lo n a is  
je t te  s u r  ce tte  te r re  h o sp i ta lic re , n o u s  n 'a v o n s  cessé  de recu e ille re  de s a  
bouche des p a ro le s  de co n so la tio n  e t  d 'e sp o ire . [...] H â to n s  -  n o u s  d ' e x p ri­
m e r le v o u en  d 'a p p o rte r , a u  m o n u m e n t q u 'e lle  n e  m a n q u e ra  p a s  de co n sa ­
c re r  à L a fa y e tte , n o tre  p a r t ,  m o d este  com m e l 'o ffra n d e  de l 'éx ilé , m a is  
déposée avec la  ta n d re s s e  d u  cu lte  q u e  n o u s avons v o u n é  à la  m ém oire  de ce 
d é fe n se u r des d ro its  de l 'h u m a n ité  e t  de n o tre  c a u se ”20.

G e n e ra ł L a  F a y e tte  był p rzy jac ie lem  P o laków  i sp rzy m ie rzeń cem  ich 
d ą żeń  do w olności i odbudow y su w eren n e j R zeczpospolitej. A le n ie  w ynikało  
to  ty lko  z jego sy m p a tii osobistych . W  ja k im ś  s to p n iu  by ł on rów nież  w izjone­

17 S. Kalembka, Spojrzenie na polskie drogi do wolności w epoce rozbiorów (1794-1870), 
Studia z dziejów polskiej myśli politycznej, t. V: Dążenia do niepodległości Polski a ocena rządów 
zaborczych w XIX wieku, Toruń 1992, s. 5-38.

18 A. Lewak, Le général..., s. 159.
19 Listy emigracyjne..., t. V, s. 115.
20 A. Lewak, Le général..., s. 200-201.
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rem , zw o lenn ik iem  jed n o śc i eu ro p e jsk ie j. I w  ty m  asp ek c ie  p o p ie ra ł po lsk ie  
d ą ż e n ia  niepodległościow e. O to jego  słow a w ypow iedziane  w io sn ą  1832 r. 
-  „Il a  é té  de to u t  te m p s  re c o n n u  q u e  la  g ra n d e  fam ille  e u ro p éen n e  é ta i t  
d iv isée e n  d iv e rses  sec tio n s p lu s  ou  m o in s b ie n  c o n stitu ées , e t  d o n t la  n a tio ­
n a lité  re p o sa it  s u r  c e r ta in s  d ro its  a u x q u e le s  les  é tra n g e re s  n 'é ta ie n t  p a s  
adm is. [...] M ais  à m e su r  que  la  c iv ilisa tio n  s 'e s t  é ta n d u e , ces p re ju g és  se 
so n t d iss ip és  e t  n o u s  to u ch o n s à l 'é p o q u e  où les  p eu p le s  f in in iro n t p a r  com- 
p ra n d re  q u e  le b ie n  q u i a rr iv e  à l 'u n  d 'e n tr e  eu x  e s t  u n  b ie n  p o u r  to u s, e t  
qué  u n e  co n q u ęte  de la  lib e r té  re a g it  n é c e sse re m e n t s u r  to u te s  les  a u tre s  
n a tio n s”21.

SUM M ARY

General La Fayette became one of symbolic figures of the tu rn  of the 18th and 
the 19th centuries. He was a symbol of struggle for the liberation of nations from 
feudal regimes and foreign rulers. He clearly supported the position of Poland and 
Poles fighting for their freedom. La Fayette did not lim it him self to declarations. 
I t was on his initiative th a t the Comité C entral Français en Faver des Polonais was 
created in Paris, la ter known, in short, as the Franco-Polish Committee.

The special services of the Franco-Polish Committee and particularly of its 
president were appreciated on the Vistula. On 1 February 1831, General La Fayette 
was appointed the first grenadier of the Polish N ational Guard, w ith the full autho­
rization of the insurrectionary N ational Government. He died on 20 May 1834. 
It was a heavy blow for the Poles, although the Franco-Polish Committee still 
functioned for long time, un til the years of the Jan u ary  Insurrection.

General La Fayette was a friend of the Poles and an ally of their drive towards 
freedom and the reconstruction of a sovereign Polish Republic. But this did not 
result only from his personal liking. To certain extent, he was also a visionary, 
a supporter of European unity, and in this aspect he supported the desire for Polish 
independence.

21 Discours du général Lafayette à la Chambre...., (Paris 1832), s. 1.


